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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, II wojna światowa

Słowa kluczowe Wkroczenie wojsk niemieckich do Lublina, żołnierze
niemieccy, przeszukanie mieszkania

 
2. Wkroczenie wojsk niemieckich do Lublina
Byliśmy w domu, a niektórzy ludzie uciekali za miasto. Pamiętam jak furmankami
wywozili, a myśmy nie mieli do kogo uciekać, ponieważ w Polsce nie było żadnej
rodziny.  Rodzina  była  na  Litwie,  w  Wilnie.  W  związku  z  tym  myśmy  zostali  i
pamiętam, jak z balkonu zobaczyliśmy wchodzące oddziały wojska niemieckiego. Na
motocyklach wjeżdżali tutaj od strony Narutowicza 76 - to był ostatni dom, prawie
naprzeciwko Głębokiej dzisiaj, taki dwupiętrowy dom. I oni wjeżdżali z lewej strony,
czyli w kierunku od zachodu, tutaj tędy te motocykle wjeżdżały. I pamiętam pierwszą
rewizję, walenie w drzwi, matka otworzyła – Niemiec z karabinem, w hełmie, taką
blachę  mieli  tutaj  na  piersiach.  Wszedł  i  szukał  mężczyzn.  Wszystko  było
wystraszone  -  matka  sama,  trójka  dzieci  małych,  wszystko  przestraszone.
Trzymaliśmy się matki za spódnicę. Nie było ludzi, to był w ogóle koniec Lublina
praktycznie. Jak oni wkroczyli, to wszyscy się pochowali i patrzyli co to będzie. Nikt
się nie spodziewał tej  wojny. A jak już wybuchła,  no to ojciec był  takim patriotą,
legionistą – Niemców pokonamy w parę godzin. I wszyscy wierzyli w to, że Niemców
pokonamy, że ojciec wróci, i że będzie dobrze. A tutaj wszyscy byli wystraszeni, jak
zobaczyli  tych Niemców na motorach.  Pamiętam te  duże motory  i  z  boku takie
przyczepy. Widocznie dwóch ich jechało, trzech. Ludzie mówili, że może być nalot
gazowy, więc ojciec zaopatrzył wszystkich w maski przeciwgazowe, które wisiały w
łazience. I on wszedł, jak zobaczył te maski, no to szukał mężczyzn, wojska, ale była
tylko matka i  nas trójka małych dzieci.  I  tak zbuszował  mieszkanie.  Poszedł  do
dużego pokoju, gdzie był gabinet ojca, biurko duże, i  tam znalazł takie deputaty
papierosów, eleganckie. I nabrał tego, i był zadowolony, i poszedł.
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